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f t t ie lk a  a a k i s ła  >, A  J 9  C *

J a k  u s u n ą ć  źy e n o w  z  a r m i i ?

y d z l  u  w o js k u  -■ lo  k a d r y  u r o s ó u  w e w n ę tr z n y c h
Zgodn"e z zap ow ied zią  rozpo  

tyn am y w num erze d z is ie jszym  
^Uk odpow iedzi, n ad esłan ych  
"am na an k ietę  , Jak  u su n ąć  ży- 

z

List Czytelników  — b. I iiitonbiów. Glos £vda

iów z armii?*

GŁOS 
B- LEGIONISTÓW

P ięc iu  b y łych  le g io n is tó w  z 1
II brygady, och otn ik ów  i u c z e s t­

ników w alk p o lck o-b o lszew ick ich , 
Wszyscy ran n i n a  w o jn ie , odznaczę  
ni krzykam i n ie p o d le g ło ść  , oraz  
łedtn  z  n ich  krzyżem  V ir tu ti M i- 
iitari i K rzyżem  W aleczn ych  (n a  
?Wirka zn an e  re d a k c ji) , n a d esła li 
*lam n astęp u jącą  od p ow ied ź:

„PrzypadKowo zesrło się kilku 
fas, starycn wojennych żołnierzy, u 
iadnege z Koiegów, gdzie wspólnie 
Przeczytaliśmy dzisiejsze „ABC“ z 
Pikietą na temat usunięcia żydów z 
laszej armii.

,,Od czasu isinien.a niepodległości,
<Kl cza_u, gay nieuft do nas żydzi w  obelg . 
Jjiczym się nie zmienili, a chyba je ­
dynie lepiej wyszkolili się pod Lar- 
dzu liberalnymi naszymi rządami, w  
Pvej przeciwko nam pertidi.ej i obłu­
dnej polityce, po rhz pierwszy z p ra ­
wdziwą w  duszy żołnierskiej ladością 
*1t u d *  tego rodzaju ankietę w pi- 
Sflue Szan. p  ma Redaktora i śpie- 
*zymy na jej temat z daniem odpc 
W ędzi1-.

USUNĄĆ ±TL'J 
X ARMIE

O d p ow iadając na  p ierw sze  py­
tan ie,czy u su n ięc ie  żydów  z arm ii 
je s t  k on;eczn e, * C zy te lir cy  n asi 
Pidzą:

,,Bezv ględnie konieczne, bon ieir. 
zyazi w  czasie walk o wolność a w  
Szczególności w  r. 1919 20 okazał' 
Wyjątkowo w rogą postawę w  stosun­
ku do nowotworzącego się panstv u 
Polskiego.

„Od czasu uzyskaniu niepodległości 
żydzi nie wykazali niczym, me tylko 
najmniejszej aozy patriotyzmu, ale 
Przeciwnie- niezbicie stwierdzili w re  
Kie ustosunkowanie się do swojej 
Irzybranej ojczyzny, która im aała  
Wszystko na równi z  innymi oDywate- 
Umi, zasłużonymi dla kraju.

NIE S Z K O I ’V 
P&EUB9 - ŻOŁNIERZY

„Szkolenie żydów w dziedzinie w ie­
dzy wojskowej ‘est przygotowywa­
nie wewnętrznych wrogich kadr kłó- 
re na zew nieprzy jaciela z zapałem 
Wykorzystają swoje umiejętności na­
byte w Armii polskiej przeciwko Niej 
samej.

„Wyżywienie żołnierza umunduro­
wanie go, zużycie sprzętu wojskowe­
go oraz amunicji przy szkoleniu — 
wtedy daje prawdziwą korzyść, je­
śli kształcimy obrońcow, a nie s  ro- 
góv ojczyzny.

„Gotuwka zaoszczędzona na zmmej 
szonej ilości pseuuo-żołnierzy może 
nyc obrócona, na skuteczniejsze szko­
lenie rzeczywistych pożytecznych 
obrońców kraju.

„Taktyka wojem.a mówi, że naj- 
■> ażniejszym czj nnikiem zwycięstwa  
jest wartość moralne żołnierza i łą ­
czność duchowa. T j łączność ducho­
w a i wartość moralna bez porówna­
nia zyska, gdy usunięty zostanie z 
armii element zgoła przeciwny mo­
ralności i honorowi żołnierskiemu, 
element wrogi, wichrzycielski, celo­
wo nie-dyscyplinowany i z gruntu 
Zły.“

W k w estii p y tan ia  drugiego- to  
je s t  — za stą p ien ia  słu żb y  w ojsko­
w ej dla żydów  poglów nym , bądź  
też p racą  p rzym usow ą, —  w  li­
śc ie  czy te ln ik ów  —  b. leg io n is tó w  
zn a jd u jem y  n a stęp u ją cą  propozy­
cje

J A K  OBLICZYĆ 
9GSŁOWNE

„Zastąpienie służby wojskowej pra­
cą przymusową uważamy za nie­
wskazane, gdyż i rak mamy wielu 
bezrobotnych l-olak.n., którzy chęt­
nie i bez porównania produktywniej 
Wykonają każdą powierzoną im pra­
cę.

,.Biorąc pod uwagę przeciętny czas 
s*użby w  wojsku (18 lub 24 miesiącej 
żydzi winni za okres nieodbytej po 
wmności wojskowej płacić pogłówne 
równające się ilości dni służby w o j­
skowej pomnożonej przez wysokość 
wynagrodzenia dniówkowego robotni­
ka miejscowego, w której znajduje 
się odnośne dla poborowego żyda 
l\ K. U.

„Pogłówne to winno być nakłada­
ne na gminy żydowskie, mnożąc od­
powiednią kwotę przez ilość poboro­
wych, przy pozostawienia podziału 
należnych sum gminom z tym. że 
gminy żydowskie są odpowiedzialne 
za ich ściągniecie.**

W  sp raw ie  u życ ia  żydów do 
prac i robót, C zy te ln icy  n asi pro­
p on ują  u żyw an ie  żydów  jed yn ie  
n a  w ypadek  w ojn y , trak tu jąc  ich  
na rów ni z jeńcam i w ojen n ym i.

n ie  p o w i e r z a ć
RGBÓT

N a sz  pren u m erator  z W arsza­
w y, p. J u lia n  P  p rop onu je za stą ­
p ien ie  słu żb y  w ojskow ej dla ży­
dów p oglów nem , w y su w a ją c  pro­
jek t zróżn iczk ow an ia  w ysok ości

u ch y la jący  się  od 
p ła c iłb y  p og łów n e w wysoKOŚci 
podw ójnej. P rop on u je  on obróce­
n ie u zysk an ych  z tego źród ła  fu n ­
duszów  na sp ec ja ln y  F u n d u sz  0 -  
orony K raju, w yp ow iad a  s ię  rów ­
nież

zap łacen ia  go, w ierzam u  drużynom  żydow skim  
jak ich k o lw iek  prac zw iązan ych  z 
obroną państw a.

GŁOS MY DA
N a n aszą  a rk ie tę  n ad esła ł ró­

w n ież odpow iedź jea en  żyd p. S il-

c zn ie jsze  w yjątk i z tej odpow ie, 
dzi, jako przyczynek  do p oglądów  
żyd ow sk ich  na tę  sp raw ę:

„Jestem żydem, ale sądzę że i 
mnie Pan Rtdaktor nie odmówi gło­
su w kwestii, dotyczącej żydów. Je-

k a tegoryczn ie  przeciw ko p o  b erste in . C ytujem y ch arak ierysty -1  wojska* s h o g L a y m  skutkiem ilej

Zjoaraiiej s p iż **  i - i o r  teca
Fołksfrantoócy u ż y t u M , ak pies w u u d .ii

Spraw a zatargu  rządu z a rcy ­
b iskupem  S ap ieh ą , p rzen ies ion a  
n iep otrzebn ie n a  u licę  u jaw n iła  
ca ły  rozhukany zesp ó ł fo łksfron- 
tow ców , ob syp u jących  K ośció ł 
katolick i w  P o ls c e ' poci-skami

C zerwanie ar Ko£:iołem
W „Robotniku** na  cze le  n u ­

m eru p op isu je  s ię  znany an typ a-  
p ista  p. C zapiński.

„Pokazuje się (niedoszła dymisja 
premiera wyraźnie na to wskazuje) 
więc, że obecny konkordat nie za­
bezpiecza naieżycie p-aw Rzeczypo 
spolitej...**
N a  razie ... luk i w konkorda­

cie . A  d a le j?
„Oburzcn.e społeczeństwa na 

niesłychany wyczyn ks. metropoli­
ty Sapiehy, któr, usunął prochy 
marszałka Piłsudskiego z krypty 
św  Leonarda, nie zwazając na p.os 
by P. Prezydenta, rośnie z godziny 
na goazinę. Niepodległościowy in­
stynkt społeczeństwa polskiego w y­
czuwa aourze, że nie cnodzi bynaj­
mniej o  rzeczy błahe, iormame, o 
incydent przypadkowe — chodzi o 
sprawę rtsaaniczą. Chodzi — jak  
pisai.sm\ wczoraj — o suweren­
ność Rzeczypospoi-tej. Chodzi o to, 
czy haniebna roia kiera w uuwnej 
Polsce ma się wznowić w Polsce 
odbudowanej? Oobuaowanej wbrew 
— pOdKrećlamy to sunie jeszcze 

..raz _  wDrew pomyce, wbrew sta­
nów isku kleru' . ■
A w ię c  te r a s  ju ż  „haniebna  

rola k leru  w  daw nej Polsce** i

Po.łska odbuaow ana „w brew  po 
lityce , w brew  stan ow isk u  kleru**. 
Czy „Robotnik** zap om n ia ł ju ż  o 
przem ów ien iu  ś. p. tow . D aszyń ­
sk iego , przyw ódcy P . P . S., w  
a u str ia ck iej izb ie p osłów , gdy 

g ło s ił, że  P c lsk a  p ow inna „jak  
blu szcz  ow in ąć  s ię  około tronu  
H ab sb u rgów ?“ T roch ę skrom - i
n iej, p an ow ie  i troch ę m niej zu 
ch w ale.

„Robotnik** p isze  d a le j:
„Staliśmy w debacie konkordato-1 

wej na stanowisku rozdziału k o - 1 
ścioła od patistwa. Sto my do dziś 
dnia na tym stanowisku (program 
ladomski). Airont, urządzony przez 
ks. Sapiehe, powinien właściwie po 
nownic pustawić sprawę konkorda­
tu na porządku dziennym '. j
O to  chodzi żydkom  i szab es-  

gojom  z P . P: S .! W yzyskać s p o - ' 
so b n o ść  i... rozd zia ł K ościo ła  od 
p ań stw a . •

Heca w Domu Kolejarzy
S o c ja lis ty czn y  „D zien n ik  Lu- 

dow y“ h u la  bez cerem on ii, op isu ­
ją c  w iec  so c ja lis tó w  w  Dom u Ku 
le jarzy . ’ - |

„W dmu wczorajszym o goaz 7 
wieczorem w sali ZZZ, Czerwonego 
Krzyża 20 — oabyio się zebranie 
Polskiej Partii Socjalistycznej z ca­
łej Warszawy, na ktOrym przemó­
wienia wygłosili.-' red. ■ Kazimier?' 
Czapiński o p. actśie moskiewskim i 
członek egzekutywy CKW PPS red. 
Zygmunt Zaremba o  zata-gu arcy-

Do t ;  iłSelników flSf
P am ięta jc ie , że
1) „A BC * je s t  n ieza leżn ym  p i­

sm em  narodow ym
2 ) „A BC “w a ic z j z żydam i, ko­

m uną, sa n a c ją  i m ason erią .
3 ) ..ABC" liczy  w  sw o im  zesp o­

le  red akcyjnym  czterech  b. w ięź ­
n iów  B erezy i

4 ) „ABC" będąc organem  ru­
ch u  narodow o - radykalnego , 
w alczy o now y tad [ w P olsce  
oparty  na za sa d a ch  sp ra w ied li­
w o śc i sp o łeczn ej.

5 ) „A B C “ jest p ierw szym  p i­
sm em  w P o lsce . Które w yp ow ie­
dzia ło  b ezw zg lęd n ą  w alk ę d yk ta­
tu rze  żyd ow sk iej w d zied zin ie  
reklam y p rasow ej, zryw ając  
w szelk i kontakt ł żyd ow sk im i blu 
ram i ogłoszeń .

6 ) „ABC" g ło s i w sp raw ie  ży ­
d ow sk iej program  od d zie len ia  e le  
m entu  p o lsk iego  od , żyd ow sk ie-  
gr we w szystk ich  d zied zin ach  i 
w y sied len ia  żydów  z P olsk i.

F* roter: amoasatfora o.s*i
p r z e c i w k o  w y s t ą p i e n i u  p .  W a g n e r a

Jak  w iadom o, n ad p rezyd eu t W a  
gn er  w y g ło s ił przed kilku  d iuam  
do grupy d zien n ik arzy  za g ra n icz ­
nych, zw ied zających  Ś ląsk  O pol­
sk i, przem  ów 1 en i» , u trzym an e w  
ton ie  an typ o lsk im .

A m basad or R- P  w  B c r lir ie  p. 
L ip sk i in terw en io w a ł u m in istra  
sp r. zagr  R zeszy  p. von  N eu ra th a  
w  zw iązku  z p rzem ów ien iem  n ad- 
p rezyd en t a p row in cji ś lą sk ie j p. 
W agnera

b v  a ł t o w n e  b u r ^ e
n a d  T o r u n i e m  i n a  5 : ą s k u

TORUŃ*, 26. 6. W czwartek „ - z e ­
szła nad Toruniem gwałtowna ulewa, 
połączona z piorunami i gradem. Je- 
den z piorunów uderzył w  gm - ch 
urzędu wojewódzkiego, uszkadzając

Z w o l n i e n i e
aresztowsnycn
narodowców

W ty ch  d n iach  zw o ln ien i zo­
sta li z w ięz ie n ia  w Łomży m ło­
dzi narod ow cy z W yszkow a ze  
S ta n is ła w em  D u m alą  na czele . 
Jak  w iadom o zo sta li oni a reszto ­
w ani pod zarzutem  organ .zow a  
n ia  za jść  p rzec iw żyd ow sk ich  w  
okolicach  W yszkow a.

„ K r z y i e c / *  pc słowacku
Tow Sw, W ojciecha w T rna- 

w ie w yd ało  „Krzyżaków** S ienkie  
w icza  w  doskonałym  przek ładzie

nieznacznie dach budynku, drag, pio­
run uderzył w- pomnik ku czci uole- 
głycb żołnierzy pułku toruńskiego, 
rozl.,jając częściowo cokół pomnika, 
tr-eci zaś w  dom przy ulicy W arszaw  
sk.ei, iszcząc przewody telefoniczne.

R Y B N IK , 26. 6. N ad  częścią powia 
lu -ybnickiego przeszła wczoraj na­
wałnica, połączona z wichurą, moru 
nami i silnym gradem. W  Dołudnio- 
wej części powiatu grad wyrządził po 
ważne szkouy na polach. W  kilku 
miejscach pioruny uszkodziły prze­
wody telefoniczne i elektryczne. W  
Gorzycach piorun uderzył w  jedno­
piętrową kamienicę, która itanęła w  
płomieniach. Ogień strawi! pierwsze 
piętro i cześć parteru.

W  Rybniku -  Raruszowcu pi„rar. 
uderzył w  komin przy: tanku kolejo­
wego, niszcząc część dachi1 W tym  
czasie w  poczekalni znajdowało się 
kilkanaście osób, które jednak nie 
odniosły żadnego szwanku.

biskupa Sap!ehy z rządem polskim...
Móv.ca potęnił niesłychany czyn 

i nieprawdopodobny tupet kierny, 
który ośmielił się podnieść głowę 
penad najwyższe władze państwa...

Dzis, gdy caiy kraj jest do głębi 
wzruszony zbrotiniczym czym ni 
klechy — królewiątka —  należy 

_ przypomnieć i żądać r"alizacji stal 
“ i ni' ztomiiie głoszonych haseł PPS: 

oddzielenia kościoła od państwa 
Niech księża idą óo kościoła, ich  

miejsce przy ołtarzu, precz z kle- 
cnami od politylri, precz od ■ tądzt 
nia państwem, Taką jest woła pol­
skiego lutu, takie żądania polskiej 
demokidcji.

Rezolucja piZtdłożona pi zez > ed 
Zarembę, potępiająca ni esłycha..y 
czyn arcybiskupa 3apiehy i żąda­
jąca zerwania konkordatu i oddzi 
tenia kościoła od państwa została 
przyjęta burzą oklasków i odśpie­
waniem „Czerwonego Sztanaam”. 
Znow u C zapińsk' i Zarem ba i 

„ tu p et klechy** ~ i „zbrodniczy  
czyn k ierh y“ i „precz z k lech a­
m i od polityki** i zn ew u  „zerw a­
nie  konkordatu  i ‘ od d zie len ie  
kościo ła  od pańs+w a“ a na legu- 
m in ę „C zerw ony Sztandar**.

Transpdranty i hymny
W ydaw an y przez Z w iązek  N a ­

u czy c ie lstw a  P o lsk iego  ’ „D zien ­
nik P oran ny"  tym i s ło w y  o p isu ­
je  d em on stracje  pe zebraniu  F e ­
d eracji O brońców  O jczyzny, k tó ­
rej W zew odntczy gen  G órecki 

„Na vze|c pochodu .ues.om tran, 
parenty z napisami: „Niech żyje
Prezydent” „Niech żyje Marszałek 
Śmigły - Rydz”, „Niech żyje prt ■ 
mier Śktadkowski'’, „LOmagamy się 
wyłączema g-ooow -ow  Wawelu z 
rąk jurysdykcji Metropolity Kra­
kowskiego”. Za tymi transparenta­
mi niesiona wienn i wstęgą o 
barwach Virtutl Militari.
; poszczególne grupy nocńodu nio­
sły wieńce i wiązanki ;wiatów, o- 
ra? transparenty z napisami: „Precz 
z Sapiehą!**, „Sapiehę do Berezy!“ 
i t. p. Mimo wezwań do spokoju ze 
strony organizatorów manifestanci 
wznosili okrzyki, wśiód których 
pizeważał okizyk: „Wara księżom 
od Majestatu Rzecz' pospolitej” i o- 
krzyki potępiające biskupa Sapiehe. 
Publiczność zgromadzona na c h o , 
nikuch jłodchwytywała te okn./ki i 
dużymi grupami przyiaczała się do 
pochodu, który urósł j o  imponują­
cych rozmiarów. Gdy czoło pochc 
do znajdowało się na placu Trzech 
Krzyży, ostamie szeregi mijały do 
pieto pomnik Kop -nika.

Orkiestry grały Hymn Nar Iowy, 
Pierwsza Brygadę i „O cześć waru 
panowie magnaci *, a publiczność 
poacnwytywała słowa pieśni**.
To ju ż  bez k om entarzy

poiityki antysemickiej. Jeżeli się pra 
gnie pozoawić żyda praw obywatel­
skich, to trzeba go także u w o l n i ć  
od obowiązićów ooywatelskicn. Poza 
tym branie do wojska jest wynikiem  
poiityki asymilacyjnej wobec żydów, 
która musi być przeprowadzana na 
całej linii. Inaczej żya szkodliwy jest 
dla armu i jest przedmiotem szykan, 
niekiedy zupełnie mimowolnych.

- N I E S Z C Z Ę Ś C I E '
„Proszę sobie wyobrazić przecięt 

negc zyda naporowego, Caią młodość 
spędził on w atmosferze ghetta, oa- 
aycha powietrzem chedert i bożnicy 
jest wycieńczony z niedojadania, nie 
zna języna polsniego, jest niezdarny 
i niedołężny. A tu teraz pi wrzuca się 
gc ao całkiem obcego środowiska, 
gdzie się wymaga zręczności, cięż 
kicn ćwiczeń i ayscyphny. Dia takie­
go człowieka wojsko jest prawdzi­
wym nieszczęściem Samo [eazeme 
trefne z kotła napełnia go w jtręterr, 
zupeime zresztą tak samo, jak gdy­
by zmusić chrześcijanina do jadania 
strawy, ugotowanej na ’ gęsim  
szmalcu.

„i cóz z takiego żołnierza wycho­
dzi? Niedołęga, ortrma, a ponieważ 
człowiek niezdarny nie w ie o tej sw o­
jej Właściwości, w ięc śmianie sie z 
jego niezręczności wydaje mu się 
szyazeniem z jego religo, nar „down 
ści**.

P  S ilb erste in  tw ie id z i ddlej, 
że na tym  tle  w y ra sta ją  jea n o stk i 
w sty lu  C h ask ie lew icza , n azyw a­
jąc  ich  lud źm i, którzy w  w ojsk u  
n a u czy li s ię  ty lk o  ob ch od zen ia  z 
bronią . P rop on u je  on  dalej u sta ­
n o w ien ie  p og łów n ego  d la  zam oż­
nych , a  robót przym u sow ych  d la  
niezam ożnych  żydów . N ajb ard ziej  
n ad ają  c ię , jeg o  zdaniem , d la  dru­
żyn rob otn iczych  zy a o w sk ich  ro­
boty  z iem n e i b udow lane, gdyz  
m ogą s ię  im późn iej przydać na e- 
m igracji.

TŁUM ACZENIE
ZBRODNI

T en  g ło s  żydow ski j e s t  w y so ­
ce ch arak terystyczn y . Z nakom itą

od p ow ied zią  na w yw ody p. S il-  
b erste in a  są  zam ieszczon e pow y­
żej u w ag i p ięc iu  żo łn ierzy  le g io ­
now ych . P ragn iem y ze sw ej s tro ­
ny  p od k reślić  jed y n ie  ch arak tery­
sty czn y  sp osób  p o d ejśc ia  do te ­
m atu . P  S ilb e r ste in  m ów iąc o u- 
w o ln ien iu  żyd ów  od obow iązku  
s łu ż o y  w ojsk ow ej, s ta ra  s ię  w y­
tłu m aczyć  przy te j okazji udrazu  
zbrodnię C h ask ielew icza  a w resz ­
c ie  s ł w ierd za  że  żyd zi u czą  s ię  
w  wojsku* jed yn ie  o b ch oozen ia  z 
bronią .

S tan ow isk o  Polaków  w  an k iecie  
je s t  ja sn e . P o n iew a ż  n ie  p ragn ie­
m y jed n ostek , k tóre zach ow u jąc  
sw ój w rogi s to su n ek  do państw*a 
w y n o szą  z a n n i' u m ie ję tn o ść  ob ­
ch odzen ia  s ię  z b ron ią , n a leży  o- 
debrać żydom  praw o s łu ż e n a  w  
w ojsk u .

W yp ełn ion e kupony n a leży  p rze­
sy ła ć  nod ad resem  red ak cji > B C  
al. Jerozo lim sk ie  121, z zazn acze­
n iem  „A n k ieta  ABC". C zyteln icy  
z W arszaw y m ogą w rzu ca ć  odpo­
w ied zi do sk rzyn ek  u m ieszczon ych  
w przedsion ku  n aszej red ak c'i, 
al. J ero zo lim sk ie  121, i  n aszego  
oddziału  m iejsk ieg o  a l. J erozo­
lim sk ie  3-a.

ODPOWIEDŹ 
JA C& A  BR2E3INY

W e w torek  29 bm og ło s im y  od­
pow iedź n a  a n k ie tę  A BC  n a d e s ła ­
ną  nam  przez zn a n eg o  p ow ieśc io -  
pisarza , au tora  drukow anej na  
łam ach ABC p o w ieśc i „T ow arzysz  
nr. 103“, p. Jack a  B rzezin^ , w e  
w torek  rów n ież  zam ieścim y  p ierw  
szą  tab elk ę  za w iera ją cą  ze sta  
w ie n ie  liczb ow e głouów  n aszych  
czyteln ików .

n N s s z  P T ^ g l ą d * 1

Przyznaie są Ci- fałszerstwa
Głcsy łydów w nasze] ankiecie

O n aszej a n k iec ie  w  sp raw ie  u- 
su n ięcia  żydów z arm ii p isze  sjo- 
n istyczn y  „N ow y  Dziennik* * w  
Krakowie.

Taka ankieta jest oczywiście non 
sensem. Wszelka dyskusja „a te­
mat usunięcia żydów z armii jest 
równoznaczna z osłabienic-i pań 
stwa i armii. Zachodzi tylko pyta 
nie, dlaczego zezwata się ne a g ita - , 
cję, osłabiające siłę państwa, naj 
ankietę, która jest dogodna chyba 
tylko wrogim Polsce mocarstwom

W łaśn ie  u czestn icy  ank iety  m a­
ją  s ię  w yp ow ied zieć , czy u su n ię ­
cie żydów  s  arm i. w zn  ocn i, czy  
też o s ła b i s i łę  p a ń stw a . Żydzi 
twńerdzą, że brak  tego  cen n ego  e- 
lem en tu  arm ie o sła b i.

„N asz  P rzeg ląd " , k tóry  s fa ł­
szow a ł te k s t  n aszej zap ow ied zi w

sp raw ie  an k iety , p rzyzn aje  s ię  te ­
raz- do „pom yśki".

„Przy tej sposobności cnętrae 
prostujemy błąd, który się u nar za­
kradł.

Nie woliiu więc byłoby, zdaniem 
ABC zatrudniać żyuów nie tylko 
przy budowie kościołów, ale nawet 
oriy budowie szkół i gmachów. Iło, 
tak! Jak szaleństwo, w  niech już 
będzie Kompletne! Przypomniei 
tizeba że z podchnyn wnioskleir 
wykluczenia 3 wojsk,-a żydów, Polu 
ków i innych inc-rodcow wystąpili 
w swoim czask  rosyjski czarna 
sotnia, ale nawet umiarkuwan, na­
cjonaliści rosyjscy potraKtowaii ten 
niede-.zeczny pomysł humorystyci 
nie.
C zasy s ię  zm ien ia ją  a żyd zi w 

ciągu  o sta tn ic h  la t  d w u d ziestu  
zd jęli m askę. D z iś’ u su n ięc ia  ich  
z arm ó n ik t n ie  trak tu je  hum o­
ry sty czn ie .

Dru’ji dzień obrad

Kongresu Chrystusa Króla
N a p ł y w  g c ś c i  z  z a g r a n i c y  ó o  P o z n a n i a

P o k ł a d y  ż e l a z a ?
ŁUCK, 2o.fi (tel. wł.). Niedaleko wsi 

.iewirków w pow. rówieńskim od- 
ryio pokłady żelaza, które znajdują

. „  .   - - - i --- , . .* ' , ' s i ę  na głębokości od pół metra do
pog łow n e  zosta ło  usta lone w  wy dokonał ju z szeregu  innych  p i z e - j 1(j ^ etr^w pnd powk^chnią jienu
sok ośc i ty s ią ca  z ło tych , to każdy k ładów  d zie ł litera tu ry  polskie.’ J zawieraj? około 50 procent zełaza.

p og łów n ego . N a przykład: gdyby słow ack im  prof. Gei*nu:S7.ki który'

P 07N A Ń , 26.li- W diugnn dniu 
Kongresu Chrystusa Króla odbyły się 
w szeregu kościołów Msze św ięte z 
medytacją poranna dla poszczególnych  
przedstawicielstw narodowycn, mia­
nowicie w  Kolegiacie Farnej dla u- 
czestniiiów polskich, w  kościele OO. 
Jtzuitów dla Czechów. Ula L rancuzów 
i Belgów (sekcja francuska) w  ko­
ściele św . Marcina, dla grupy fla­
mandzkiej Belgów w kościele św. 
Wojciecha, w kościele OO. Francisz­
kanów dla Niemców, w kaplicy Św 
Józi ił dla Węgrów, w kościele gar­
nizonowym dla Słowaków, w  kościół­
ku Pana Jezusa przy ul. Żydowskiej 
dla Jugosłowian i w kościele św, Flo­
riana dla uczestników obrządku grec- 
ko-katolickiego.

O godz. 9.30 rozpoczęły się w auli 
uniwersyteckiej zebrania plenarne. W 
miejsce przewidzianego programem 
wykładu ks. dra Algermissena z HH- 
desheim, któremu władze niemieckie 
nie udzieliły zezwolenia na przyjazd, 
prelekcję francuską wygłosił o. Ledit z 
Rzymu.

Następnie wygłoszono sprawozda­
nia przcdstawic.eli narodow o ruchu

dla królestwa Chrystusowego w po­
szczególnych krajach. Sprawozdanie z 
terenu Polsk* p zedstawił o. J. Urban
T ].

GOŚCIE 
Z ZAGRANICY

Do osoby bawiącego od wczoraj w 
Poznaniu J. Em. ks. kard Yerdier

bezbozniczym i sprawozdania z p ra c , az iego  ś led czego .

t Paryża został przydzielony w cha­
rakterze kapc.ana podczaa jego poby ­
tu w Polsce ks. prof. Wojciechowski.

W dalszym ciągu przybyli do P o­
znania na Kongres Chrystusa Króla 
z zagranicy: dyrektor ancji katoLic- 
kiej w  Rumunii ks. Dauto, ks. dr 
Metzger i Salwatorianin o. Paschalis 
z Berlina, dr. Muenstei z OsnabrutcK 
oraz wielu księży słowackich

RODACY  
Z CECZYZNY

Dzis w nocy przybyły pierwsze po­
ciągi specjalne, wiozące naszych ro­
daków zagtanicznych na Kongres 
Chrystusa Króla. Przybyłe ok. 1550 
członków Zjednoczenia Polskich To 
warzvstw Katolickich oraz Związku 
Polek we Francji poć przewodnic­
twem sedretarza generalnego Związ­
ku, ks. Januszczaka.

Wczesnym rankiem udali się go­
ście pod pomnik Wdzięczności gdzie 
złożyli w ieniec,-a następnie do katt 
dry, gdzie zwiedzili m in. Złotą Ka­
plicę pierwszych historycznych wład- 

I ców po’skicli Następnie wycieczka u- 
W środę część  oskarżonych  dale się do pałacu prymasowskiego, 

zo sta ła  p rzesłu ch an a  przez sę- celem złożenia hołdu delegatowi pa-

Współpracownik 
i „Tygodnia Robotnika"
irssztowany za k o m u n i z m

W K rakow ie dokonano a re sz ­
tow ań  w śród  m łod zieży  akadem i­
ck iej pod zarzu tem  w yw rotow ej  
działalność:- k om u n istyczn ej. A  
resztow ano 21 stu d en tów . —  
łY iędzy zatrzym anym i zn ajd u je  
s ię  A lek san d er  P ap ier , w sp ó łp ra ­
cow nik  p ism a tygod n iow ego  z 
W arszaw y p t/-;,T yd zień  R obotni 
ka".

pieskiemu


